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"Bóg Niżyński '' 
w Teatrze Narodowym 
•• Jeśli przechodząc przez pasaż Wa­
cława Niżyńskiego, zastanawiasz 
się, kim był ów Niżyński, idź dziś kil­
ka ulic dalej -do Teatru Narodowe­
go. Historię wybitnego tancerza po­
każe w spektaklu "Bóg Niżyński" 
Teatr Wierszalin. 
Homoseksualista, mąż i ojciec. Uwa­
żał się zaPolaka, ale językpolskiznal 
słabo. Mimo że został uznany za ge­
niusza baletu, wwieku niespełna trzy­
dziestu lat musiał zakończyć karie­
rę. Zachorował na schizofrenię. 
W szpitalu spędzi! kolejne trzydzie­
ści lat żYcia. Wacław Niżyński, będąc 
nagranicy choroby, napisał "Dzien­
niki", które stalysiępodstawąscena­
riuszaspektakluPiotra Tomaszuka. 

Przedstawienie "BógNiiyński"Te­
atru Wierszalin rozpoczyna się, kiedy 
NiżYński przebywa w zakładzie psy­
chiatrycznym. Jego wybitne chore­
ografie w "Popoludniu Fauna" czy 
"Przebudzeniu wiosny" odchodzą 
w zapomnienie. Minęłodziesięćlat od 
jego rozstania z wieloletnim mento­
remi kochankiem, twórcąBaletów Ro­
syjskich Sergiuszem Diagilewem. Ni­
żyński dowiaduje się o jego śmierci. 
Ibstanawiaprawoslawnążalobnąmszę 
-panichidę-odtańczyć. Spektakljest 
poetyckimzapisem odczućzdeklaso­
wanegoart;ysty,któryw ,,Dziennikach" 

pisze o sobie: "Bóg". Ważną rolę gra 
w przedstawieniu muzyka Igora Stra­
wińskiego, PiotraNazaruka, pieśni sty­
lizowane na prawosławne. 

Spektakl "Bóg Niżyński" byłjuż 
wielokrotnie nagradzany. Dziś, jako 
laureat XIII Ogólnopolskiego Konkur­
su na Wystawienie Polskiej Sztuki 
Współczesnej, zostanie pokazany 
w Teatrze Narodowym.oszv 

"Bóg Niżyński", Teatr Narodowy, 
Scena przy Wierzbowej, ·czwartek 
20 września, godz. 19.30 


